
„Idą Święta Wielkanocne” bajka U. Piotrowskiej.

Był piękny wiosenny dzień. Wybrałem się na spacer. Właśnie zbliżałem 

się do parku, kiedy zobaczyłem Kokoszkę z dziećmi, żółciutkimi 

kurczątkami.

-Ko, ko, ko – zagdakała – szybciej, szybciej, bo zajączek na nas czeka.

-Pi, pi, pi, już pędzimy – popiskiwały kurczątka. I rozbiegły się po 

ścieżce, każde w inną stronę.

-Och, Misiu Anatolu, jak dobrze, że Cię widzę – zawołała z ulgą 

Kokoszka.

-Ko, ko, ko może byś nam pomógł zanieść jajka do Zajączka z Baziowej 

Polany?

I podała mi dwa kosze jajek, a sama zagarnęła skrzydłami kurczęta i 

przytuliła je do siebie.

-A po co Zajączkowi tyle jajek ? - zdziwiłem się.

-Będzie malował jajka, jak co roku, ko, ko, ko.  Zbliżają się Święta 

Wielkanocne.

Niosłem ostrożnie dwa kosze, a Kokoszka opowiadała mi z dumą o 

swoich dzieciach.

Doszliśmy do Baziowej Polany. Zajączek siedział przed domem i układał 

gałązki z baziami w bukieciki i czekał na Kokoszkę.  Na ławce, która 

stała przed oknem, leżały farbki i pędzle. 

Zajączek zabrał się za malowanie. Kokoszka wróciła z dziećmi do domu.

A ja zostałem na Baziowej Polanie i pomogłem Zajączkowi robić 

pisanki.

I. Odpowiadanie na pytania dotyczące treści utworu :

1.Kto wybrał się na spacer ?
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2.Kogo Miś Anatol spotkał na spacerze ?

3.Gdzie  i w jakim celu wędrowała Kokoszka ?

4.Jaki miała kłopot ?

5.Co postanowił zrobić Miś Anatol ?

6.Kto pomół Zajączkowi w malowaniu jajek  ?

II. Narysować pisanki, które zrobili Zajączek i Miś.
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